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Św. Bonawentura opowiada nam, że gdy św. Franciszek 
umierał, jego ostatnie słowa przemieniły się w 
modlitwę, gdy on “wybuchnął w aklamacji” 
odmawiając Psalm 142. Rozpoczął on słowami: “Ze 
wszystkich moich sił krzyczę do Pana!” 

Podczas gdy nasi braci na Ukrainie wybrali, aby 
pozostać z ich ludźmi, podczas gdy nasi bracia w Polsce 
i Rumunii przyjmują i opiekują się uchodźcami, jako 
synowie Franciszka chcemy wszyscy krzyczeć z 
wszystkich sił do Pana!  

Niech nasz głos krzyczy do Pana, odmawiając Psalm 17, który rozpoczyna się:  
“Wysłuchaj, Panie, mojej słusznej sprawy! Zważ na moje wołanie!” 

To jest psalm naszych braci i ludzi z Ukrainy.  
To jest ich psalm, krzyk o sprawiedliwość! 

 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 

Bracia Kustodii Św. Krzyża, Ukraina 



Braci AFCOF prosimy o szczególną modlitwę za 
braci w klasztorze Św. Franciszka we LWOWIE. 
Fra Marek Bystry, Pawel Odój, Mykola Orach,, 
Stanislaw Kawa, Stanislaw Pekala, Fra-Vescovo 
Edward Kawa 

Braci FEMO prosimy o szczególną modlitwę za 
braci w klasztorze Bł. Jakuba Strzemię w 
BOLSZOWCACH. 
Fra Michal Staszak, Stanislaw Nuckowski, 
Slawomir Zielinski 

Braci FIMP prosimy o szczególną modlitwę za braci w 
klasztorze Św. Bonawentury W BORYSPOLU. 
Fra Andrzej Wanat, Grzegorz Cymbala, Oleksandr 
Lytvynyuk 
 

Braci FALC prosimy o szczególną modlitwę za braci w 
klasztorze Św. Maksymiliana Kolbe w KREMENCZUKU. 
Fra Petro Frankiv, Maryan Melnychuk, Ryszard Skrzyoek 

Braci CEF prosimy o szczególną modlitwę za braci 
w klasztorze Batki Bożej Anielskiej w 
MACKOWCACH. 
Fra Janusz Nowak, Artur Spodar, Krzysztof Pelc   

Braci FAMC prosimy o szczególną modlitwę za braci z Ukrainy w formacji, 
którzy żyją w Polsce. Fra Anatolij Brynzhala, Serhiy Horovyy, Vladyslav 
Pashayev, Demyan Mysakovec, Vasyl Palamarchuk  
 
 
Braci CFF prosimy o szczególną modlitwę za braci z Rumunii i Polski, którzy 
przyjmują i służą uchodźcom. 



Psalmo 17 - Wołanie o sprawiedliwość  

 
1Wysłuchaj, Panie, mojej słusznej sprawy! Zważ na moje wołanie! 
    Przyjmij moje modły z warg nieobłudnych. 
2 Niech przed Twoim obliczem zapadnie wyrok o mnie; 
    oczy Twoje widzą to, co prawe. 
 
3 Choćbyś badał me serce, nocą mnie nawiedzał, 
   i doświadczał ogniem, 
    nie znajdziesz we mnie nieprawości, 
        moje usta nie zgrzeszyły. 
 
4 Ludzkim obyczajem, 
    według słów Twoich warg, wystrzegałem się ścieżek gwałtu. 
5 Moje kroki trzymały się mocno na Twoich ścieżkach, 
    moje stopy się nie zachwiały. 
 
6 Wzywam Cię, bo Ty mnie wysłuchasz, o Boże. 
    Nakłoń ku mnie Twe ucho, usłysz moje słowo. 
7 Okaż miłosierdzie Twoje 
       Zbawco tych, co się chronią przed wrogami pod Twoją prawicę. 
 
8 Strzeż mnie jak źrenicy oka, 
    w cieniu Twych skrzydeł mnie ukryj 
9 przed występnymi, co gwałt mi zadają, 
    przed śmiertelnymi wrogami, co otaczają mnie 
zewsząd. 
 
10 Zamykają oni swe nieczułe serca, 
    przemawiają butnie swoimi ustami. 
11 Okrążają mnie teraz ich kroki 
    natężają swe oczy, by mnie powalić na ziemię. 
 
15 Ja zaś w sprawiedliwości ujrzę Twe oblicze, 
    powstając ze snu nasycę się Twoim widokiem. 


